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Z okazji ostatniego listu papieskiego jeszcze nikt nie przekonał Ale Wam, 
do Biskupów polskich, o klórym koja Kochani Czylelnicy „Ludu ka OE 
minaliśmy już Szanownyin Czylelnik pragnę kilka słów "dla > ;jaśnienia na- 


rozpętała się w całej prasie esei 
ludowcowej i socjali stycznej islna burza 
z piorunami. Artykuły wstępne różnych 
Narodów, (który po długich a ciężkich 
cierpieniach zakończył już swój żywot) 
różnych Piastów, W E A HA, "0. 
Przyjacieli. ludu, nia mogiy znaleść dość 
siów potępiania, jak zawsze tak i teraz, 
ra biskupów i księży EELO kaloli- 
ckich. 

O cóż im takiego chodzi? Oto Nie 
mogą Gi nowożytni faryzausze i skludnicy 
powstrzymać swego zgorszenia 1 obu- 
r zenia na widok zbrodni jakiej dopuścili 
sięrzekomo w Polsce biskupi. Jakiej zbro- 
dni? Oto „biskupi polscy ukryli list pa- 
pieski, który zakazuje księżom mieszać 
się do polityki. Gazety zagraniczne list 
ten dawno już ogłosity, a nasi biskupi 
schowali go pod klucz i ‘dalej politykują*. 


pisać. 

Sprawa przedstawia się następująco: 
Wszeikie dokumenta urzędowe papieża 
zamieszczane bywają w urzę dowem pi 
śmie Wal tykanu, SV LZ. „Aziach Stali y 
Apostatskiej“, podo obuie jak u nas „Dzien: 

pik praw państwa”. Akta te rozchodzą 
się pocztą do wszystkich krajów kato- 
Jickich, a im dalej od Rzymu oddało: 
nych, tem później. I w łaśnie tr afito 
się, że ostatni numer AS w Steilsy Ap. 
w którym jest, po łacinie wydrukowany 
list Oica św. do naszych biskupów. AG: 
tąd jeszeze | na ziemie poiskie nig przyszzdł, 
Przyszłość wykaże, czy winna lu poczła 
polska, czy też zagraniczna, to tylko przy: 
pomnieć można, że DET: najgorętszega 

okresu sprawy górno śłąskiej przycho- 
dziły gazely polskie do Rzymu z mis: 
sięcznam opóźiliamem.. z winy naszega 
Tak głoszą nikszemna i Go gruntu przewro- Ministerstwa spraw zagr, wzgl. urzędu 
tno gazety iswicowa, propa pani 

Nie myślę z iymi panami wdawać dasi wiec Rsięża Biskupi mia 
się w polemikę, bo djabelskich lokajów otrzytmaji urzędowego tekstu 
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listu papieskiego, Jakże megii 

go ogiesić? 

Jednakże nawet na podstawie fran- 
cuskich gazet przetłómaczony list pa- 
pieski wcale nia zawiera tego, coby pra- 
gga w nim wyczyiać prasa lewicowa. 
Ojciec św. wcale nie zakazuje mieszać 
się księżom do polityki, tylko pisze, iż 
„kapłani nie powinni powagi swego urzę- 
du oddawać w służbę interesów politycznych, 
chag jast im dozwolone jak i innym obywa- 
łeiom, korzystać z praw ebywatelskicii", 
Tak brzmi tekst francuski, przetłómaczony 
dobrze na polskie. Tłumaczenie tego 
właśnie zdania z francuskiego fałszywie 
podały polskie gazety, ale sprostowanie 
zamieścił tylko „Głos Narodu“. 

M cét to znaczy „nadużywać pewagi 
swego urządu do spraw politycznych” ? 

Kto chciałby się na przykładzie na- 
uczyć, niech popatrzy na p. premiera 
Witosa, który powagi swega stanowiska 
prozydańta ministrów awalo | przez caly 
czes swego uUrzędówemia używa čo celów 
partyjna-pslitycznych. Zamiast być spra- 
wiedliwym dla wszystkich obywateli, 
to popiera on i dba przedewszystkiem 
i prawie jedynie o tych, którzy należą 
do jego stronnictwa. Toteż gdyby n. p. 
"proboszcz na wzór p. Witosa, jeżdził 
do chorych, chrzcił i spowiadał i t. d. 
tylko tych ludzi, którzy należą do jego 
stronnictwa politycznego, byłoby Lo wle- 
dy nadużywaniem powagi swego Urzę- 
du do spraw politycznych. 

Ala u nas tak nie jest. 

- Kapłani i biskupi są na usługi za- 
równo dla wszystkich paratjan, o ile pra- 
wo kanoniczne innych nie daje wyra- 
źnych poleceń. To zaś, co ludowey I socja- 
liści chcieliby u księży w Polsce nazwać 
„księżą polityką“, nie jest nawet żašną pa- 
ikityką, 
ale spełnieniem najświęjsze- 
go obowiązku kazłańskiego. 

Kapłan bowiem, jak każdy to przy- 
znaje, choć nie każdy uzzzje, jest Z za- 
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co prowadzi do Boga. Jeśli zaś kapłan 
ma prawo į obowiązek wskazywać lu- 
dziom, co prowadzi do Boga, to ma także 
rawo i obowiązek wskazywać, pouczać, 
kże | zambony, o tem, co ludzi edwouzi 
od Boga. 

A więs n. p. powinien I musi kapłan 
nauczyć ludzi, że nie tylko jest grzechem 
ukraść sąsiadowi kurę albo 1000 marek, 
ale także grzachom jast zarabiać z krzywdą 
ludzką miljsny na skórach, czy na spółkacn 
drzewnych, że grzesńem jest okradać 
wdowy, sieroty i inwalidów przez iie- 
sprawiedliwą gospodarkę w kraju. 

Powinien i musi kagian nauczać, że 
grzechem jest nie tylko eklamtywać ejca 
i matkę, ala grzechem jest także ekcanty= 
wać niesświesony lud na wiseach, Obiecy- 
wać temu ludowi złole góry, A potem 
go wykpié | kopuąć. Niedawno iemu 
p. Stapiński w chwili szczerości mówi:, 
że „dia interesu trzeba eaławzć nawot chio- 
nokie mordy, a p. Daszyński we Lwo- 
wie „na wiecu, że „gs Gluepach trzeba 
przejść jak po gaaj“, Ale na wiecaca 
przed chłopami, mówią ei sami panowie: 
„bracia chłopi”. 

Ubawiąęzkiem kapłana jast nie tylko 
pouczyć rodziców o tem, ża pod utratą 
własnego zbawienia powinni rodzice po 
kałałicku wvshować swe uzieci, ale także 
musi kapłan powiedzieć i pouczyć ro- 
dziców, że nawet najlepiej w domu wycena- 
wane dziecko psuje się I gorszy w szkaia 
bezBożnej, w której żyd lub niedewiarek jest 
nauczycielem, I dlatego obowiązkiem ro- 
dziców-katolików — a za takich chcą 
chcą uchodzić ci, co ambonę otaczają — 
jest starać się w państwie o szkoły ka- 
tolickie dla swych dzieci. 

Obowiązkiem kapłana jest nie tylko 
nauczyć ludzi, że Chrystus 'Pan ustano- 
wił św. Piotra Najwyższym Pasterzem 
w Kościele, ale także wskazać, że kto 
sobie publicznie kpi z klątwy papieskiej, 
lub odrzeka sią Ojca św. jako „iakiegoś 
tam taljana“, ten nie jest katolikiem. 
Obowiązkiem kapłana jest wskazać i 
przestrzedz i wymienić po imieniu i na- 
zwisku, która partja dąży dziś do 
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oderwania ludu od prawdziwego Ko- 
ścioła św. rzymsko katolickiego przez 
szczepienie herezyi luterskich lub t. zw. 
„Kościoła Narodowego“, 


Gio jast alówna (ość © zwi 
wisieężej pekiyi" w Polsta, 


Nie jest to jednak Żadna polityka, 
ate ma:sświętszy obowiązek kapłański, 
który każdy prawdziwy kapłan Chr y- 
slusowy dziś w Polsce spełnić musi 
pod utratą własnego zbawienia. A że 
przy spełnianiu tego obowiązku wycho- 
Gzi na jaw obłuda nowożytnych lary- 
zeuszów, którzy na zdwnąirz przed lu- 
dźmi stroją się w pozory katolicyzmu, 
a wewnątrz są pelni zgnilizny moral- 

sej, więe nic dziwnego. że ci faryzeusze 
edo wrzask, jak ten Wym any 
oszust, którego żandąrm prowadzi dv 
io sądu. 

Kapłani jednak tego wrzasku się nie 
złękna, ale spelniać będą dalej swój 
OBOWIĄZEK, Chody ich za to jak Chry- 
stusa, na krzyżu cheiano powiesić. Rzy- 
msko-watolickie duchowieństwo słyszało 
już ten wrzask w różnych krajach 
i w różnych wiekach, a jednak mimo 
to nie cdstąpiio ani od jednej litery 
katolickiej, Chrystusowej nauki. I ci, 
to wrzask podnosili utonęli dawno 
w morzu zapomnienia, niktby o nich 
nie wiedział, gdyby nie historja Kościo- 
ia, a duchowieństwo rzymsko-katolickie 
trwa i działa. 

_ A więc nie „księża polityka“ tylko 
posianniciwo kapłańskie, 


ospat W Wasa 


Fr. Mirek. 


wio? 


Wi ostatnich dniach sierpnia i w pierwszych : 


września odbył się szereg pos.edzeń Kombii skur- 
bowo-budźotomwej. Piotokóty obrad wskazują, że 
poruszano tam sprawy ogólno-narodowe, związar 
me z dzisi kpk stnnem naszej państwow e] gos- 
podarki. I nie dziw. Wkzak obiawów zlego A 
dosyć.. Krótko i dobitnie streszcza je „I. Kurie 
Syczienny” s 
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„Błędne koło strijkow i drożyzny, brak cią- 
głości pracy, anarchia suajkowa, potworny spa- 
dek waluty, niepowodzenia w polityce zagrani- 
eznej, zanikający autorytet państwa polskiego za 

granicą, intrygi sąsadów, błedy prawodawcze 
Sejmu, rozpróżniaczenie się mas, bezkarme pā- 
skarstwo baronów chłopskich, pogoń za majątka- 
mi kosztem reformy rolnej, rozluźnienie się avscy-= 
piny w urzędach, zam eranie inteligencji, oio w 
ogólnych zarysach rezultaty rządzenia kiiki pia- 
stowców. 

Jednym z powodów takich rządów jest naj- 
fatelnioj szy dobór ludzi, przez p, Witosa, którzy 
zajmują kierownicze stanawiska. Wyb era się tim 
bowiem ludzi — i tutaj sam p. Witos bardzo duża 
zawinił i ciagle swoją winę pomnaża — którzy 
ani pod wagisdem intelige:: icii, ani przygotowania 
umysłowego, doświ: dezeni, zaslug i pracy publi 
cznej nie mega siużyć nikomu za nrzykad, Wy- 
niosłą ich na kierownicze stanowiska przynale: 
żność pastyjna. Niedorvostki państwowości, ludzie 
bez kultury lerine bez charakteru 1 Sumie- 
nia, Nysolejone egzysteneje, ci adopsey amatorzy, 
bawią się w nisizę, kia bawią się trapieziie w pid- 
stwo”, 

Skutki tej zabawy czujemy wszyscy. Więc nia 
dziwnego, że budzi się w nawodzie oduueh. Tak 
dalej być nie może — wołają ludzio z różnych 


stron. Gtapmński stawiał wniosek, shy utwarzvó 
rząd Todotuiczo- wlościański, na którego czole 


stanalby on, Btapinski, roka w rękę ze socjalista» 
mi. Lekarstwo jednak na taką receptę sposządlzo” 
ne stażawy Się dla Pule iki bezproóredn a przyczyną 
śmiarci, więc też wn osek Stamińskiero o zmianę 
składu mmądu upadi 18 głes ami na 10. Natomiast 
parzy jęto wniosex na Kami p. Moraczewskiego 
i Ozerniowskiego, aby w najbliższym czasie zwołać 
Sejm i Konwent seniorów. Zobranie seniarów na 
niapi prawdopodobnie 7, a Sejmu 14 września. — 
Sejm doglero padosyduie © mimre Obtenego rzą- 
du, który jest silnie zackwiany. 
Minister skarbu p. Stecz kowski, podat się do 
dymisji. Jako następcę jego wymien'aja p. ] Michal- 
skiego, dyr. Ranku krajowego we Lwowie. 


«W ostatniej chwili otrzymaliśmy wiadomość 
Z Warszawy, że p. Wiżos z całym gabinetem po- 
daje się do dymisji, pod naciskiem opiuji pua 
blicznej. 
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Bielczę położoną w powiecie brzeskim 


Wioskę 
niedaioko stacji Biadoliny dotknqłe okropne nic- 
szczęście, Dnia 26 sierpnia z powodu nicostrożna- 
sei wybuchł pożar, który omal wieś całą, 120 go- 


Bpodzrsty, w tem 450 budysków Owrócił w pe- 


Kzyuęg, 
_ SŚpiangly domy, spaliła sią doszczętnie zboża, 
bydło, nawet wyrzucona z lab odzież, tak, że 


w paru godzinach setki ludzi znalazia się bez da- 
cha, Chiesa i boz usrania, 

Na miejsco nieszczęścia przybył ks. dr. Lau- 
belski, posol, który też zaofiarował swe usługi 
złamanej ludności. Był także p. Witos. Lierwszej 
pomocy udzielił pogorzelcóm Enz: ka. Biskup 
tarnowski. 

« Waraka — dorywicza pomoc nio wystarczy. 

Tu trzeba dopomóc do zabudowania, pized 
zi 14, spiawienią inwentarza pierwszej MEZO, 

a przedowszystkiem, wyżywienia ludzi. 

Potrzebna jest wydatna pomoce Hządu i akcja 
calego spoleczeństwa. 

o W tej myśli zwracamy się w imię milości 
cinzościjańskiej do Rządu i całego społeczeństwa 
m gorącą blegalną prośbą: 

i podajcie nam rękę? 

Niech pminy zbierają u siebie pożywienio I sia- 
no dla bydła — kto nie możo, niech groszem 
(pr zyjdzie z pomocą. Niech się nikt nia cofa przed 
„ofiusą! Jednostki nie otra łez i nie ulżą nicszczą- 
ścia — może to zrobić sprawna, rzetelna I how3%0- 
ehna akeja calego społeczeństwa. 

Wiszelkia ofiary i datki prosimy składać po 
gminach u wójtów, a ci niech cdsylują ofiary na 
ręce: Urzędu parafjalnero w Biełczy V 3. Bisdoltay. 

Bielczanie. 
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Poclowi Witosowi do pacnętnik 


wW ostatniej mowie, wygloszonei na Ee 
niu Komisi skarp ks -budżetowej skarży się pam 
premier Witos, že „wszyscy kry tykuja rząd, że po- 
niewiera Się auory: tezo rządu, że Sejm wys u 
się BA to przez iozmaiiych moweów, żeby rząd 
zodydzić przed wą snem snoleczeństwam, 

Posłowie na wiecach Gowodzą ludowi żo nie 
mozo być nic gorszogo i wstrętniejszego, T oe 
cny rząd, l tóry jest jednakże m. m polski 

Uwagi pana premjera gorzkio, w kontel Tę 
nawet zupolnie sinszno. Ale kio nauczył poż ki 
naród poniewierać «imi -orytet? 

Miodzy innymi uczęłoś tej pont 
teta i Ty, praile Wiiosie, 

Weszaiki kowlem autorytet ludzki o tyle ma 
8itą i znaczenie, o ile się opiera na Eeskim anto 
rytecie, 

A ten Boży autorytet Tyś, Panie Witosie, pa. 
niewierał od lat wicutr Bóg ustanowił w Kościele 
rzymsko-katoliekim Najwyższą Władzę, a Tyś 
uczył lud w gazecie i na wiecach kpić sobie z tej 
władzy. Twoi posłowie i agitatorowie „wygilają 
Się, ż Me: zazyńzić kapłanów przed własnen Spo 
ecze stwomćć, Na wiecach, w gazetach Twojega 
kg" ttwa, Panie premierze, dowodzą ludowi 
"Twoi redaktorzy i wysłannicy, że „nie może być 
nie gorszego, nie wst: ężniejszejy ro, jak ksiądz pro- 
boszęz w parafii. Czy nie tak, Panie premierze? 
Każdy numer ekoćby samego Piasta” jest tego 
dowodem. 

I jeśli 5pytasz Pan, jak ratować naród i pań: 
stwo przed upadkiem, to ci „Lud katolicki“ cd- 
powiada: 


WY, KTÓRZY RZĄDZICIE, USZANUJCIE PR A~ 
WA BOSKIE, A WTEDY I WASZE USZANUJB 

SPOŁECZEŃSTWO, E 
Inzczej wasze budowanie wnet sią obrócł w pe- 
tzynę. 


cwierzi autory- 


„ŁUD 


List otwarty 


de parafjan: Jastrząbki starej. 


W nmo 38 „Piasta“ ukazala się ordynarna ko- 
zospondoweja z dJastrząbki starej, pow. Pilzno, 
podpisany przez A. Pucborowskiego (czy taj pia- 
stowski poseł, Adam Krężeł) i „gromadę Ja- 
sirzęebiun. Artykulcm tym wy rządził autor Ogron- 
ną, krzywdę nie tylo księdzu Ir. Mączcee, bo on 
do SZCZGKANIA człowków ze Siwonnietwa Ludowe- 
go już przywy! sł — ile rąuzej piutafianom z da- 
wtrząbki, znam bowiem dobrze parafie Jastrzyizę, 
Popre vcorwyażem tam prawie 8 lata i nigdy nio z4- 
vomnę toro przywiązania, jakie tam mają lwdzia 
co kapłanów, I teraz po ukazaniu się tego ważrą: 
tacgo art. w „Piaścieć otrzymatom kilka listów, 
w liórych piszący skarżą się z ubolewaniem, ze 
av parafji znalazł się jakiś w yrzutok, kióry taką 
„azywdę wyrządził ieh proboszczowi, dołączając 
do toro ego sanzowolnie jakas „gromadę Ja- 
stszghian., W jednym z tych listów jest nawet 
wzmianka, 8 0TÓI parafi ian podojrzywa 0 to Jó- 
woła, Ferensa i proszą mię o porade, jakby można 
bylo to zło naprawić, 

Otóż parafianie Jasłrząbki na te wasze listy 
odyisują Wam kilka słów: U was w Jastrzabce 
deszezo takich niedowiarków niema; nie posądzaj- 
«io o to swoich. bo przecież autor weale wyraźnie 
sio podpisał: Adəm z Przervieze-boru (A, Pucho: 
rowski). Nie maże on znieść tego. że parafjaaie 
e Jastrząbki już się dobrze poznali na iege nic- 
exei robocjo, že nie che 4 dać wydrzeć sobie wiary 
katolickiej i przywiszania do duchowieństwa i o w 
gniowa się na księdza Proboszcza. A że mózg- 
wniCĄ ma ten poseł piastowski bardzo ogremiezona 
i sun nie wiele potrafi wymyśleć, wiec przepisał 
*razesy dawno w gazetach socialistów zużyte, 
Przy tem zaś dobitnie pokazał czem jest. jaka le- 
go wiarą, jaki z niego „katolik“ i „przyjacieł' 
ludu. 

Pisze p. Adam do Waszego Ks. Prob. i do księży 
wogóle: „wzięli djabli waszych opiekunów carów 
5 cesarzy z Bożej łaski, z wami damy sobie my 
elrtopi radę", A wice według p. posła ludowero 
chłoni mają wziać na siebie rolę djabłórw i tak poa- 
stapić z księżmi. iak postąpiono z carem ros. Gio 
rrasnienie „katolika“ piastowskiego, 

Gzy to nie jast wprost bandytyzm i balsza- 
mizm?! Czyż to nie jest wyraźne podmawianie it- 
dzi do mordów? 

„Dostał bolszawik od nas odprawę, eat 
k Polski jak wściekły — i wy nie wyg! acie... ho 
twarde nasze dłomic, czarne nasze pieści. a kto 
dobrze bije, to mu Pan Bóg szezęścić, Tak pisze 
ów korespondent „Piasta“. 

A eóż na to pan Prokurator z Krakowa? — 
Kiedy „Lud katolicki“ zwrócił uwagą, ŻE naj. 


— 
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większym niszym wrogiem wownętrznym to: żys 
dzi — wówczas P. Prokurator zaraz „Lud katos 
lieki“ skonfiskował, za  „podburzania jednych 
warstw narodu przeciwiko drugim" — chociaż ta! 
wyraźnie zastrzeżono, że żydów nie wolno mor- 
ch alo duchowa bronią z nimi trzeba walczyć! 

A gdy P. Adam publicznie w „Piaście”* nawożwia, 
by książy dobrze bić — to Pan Prokurator tego 
nio widzi i nio konfiskuje; pownie się spodziewa, 
ż6 mu za to P. Adam swym poselskim wpływen 
lepszą posadę wyrali! 

Tiszo dalej pizstowski flar tak: — Polska 
nasza do nas należy, do Was Rzym. Chyba ma 
powrzeba, wyraźniejszego wyrzeczenia pui- 
emio wiary św. rzymsko-katolickiaj! A w takim 
razio dolsue sio stalo: dotychezsa ludził p. poseł 
lud polaki-katolieki, że jest „dobrym katotkiem*. 
Duiń jednak wyzwał otwarcie, źe go Rzym nie nie 
obchodzi, ot tak, jak każdego Żyda. Ale w takin 
razio należalo to napisać tylko-od siebie, pania 
poślo piastowski, a nie od katolików z Jastrząh- 
ki. Qzy Gi paraljanie Justrząbki i do tego dali 
psktomocnictwo, żebyś się zu nich Rzymu wy: 
rzekał. w to pa wierzę, ko ich znam dobrze: to 
lud katolieki, rzymajacy się skinie wiary rzym: 
E DENY na wiarę żwdowszo-krężiowską 
oni nigdy nio przejdą, chyba tacy jak Kreżel! ` 

Patezeie parafjanio Jastrzguki — jakich macie 
w Piastowcach opiekunów. Oto dążą do tego, by 

oil Was uciokał jak najprędzej wasz duszpasterz, 
by Wam kościół został pusty, a wtedy nie bedą 
już Piastowcy pomagać do odbuđowania bóźnicy 
w Jastrząbce, jak to teraz robią, bo p. Adam 
pA Przerytawo-1 born wraz że swoim kumem i p. Issle- 
rom kościół opróżniony uroczyście w kóżnieę za» 
mienią i wtedy beda dopiero mogli slusznie gaws- 
jwé: do nas Polska żydowska należy — do Wag 
katolików Rzym! 

Lulu Polski ocknij się! Parafjanie Jastrząbki 
nio dajcie sobie zarzucić opieki „bezbogów* w ra- 
dzaąju P. Adana z Przeryteg'o aa stamiicie silnia 
w obronie swej religii świętaj, rzymsko-katuli- 

ekiej, niech sią Pan Adam przekona. żo żlo trafił, 
namawiac Was do bandytyzmu i do odlerwaniy 
się od wiary ojców waszych, od Kościoła rzym- 
sko-kaiolickiego! 

Oześć Wam katolicy Jastrzabki sthńrej ==. 
cześć i pozdrowienie! Ks. Jan Zachara 

b. wikariusz w Jastrząbce staroj.. 
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Termin zgłaszania kandydatów na kurs przedłuża się 
do 15 września br. Późniejsze zgłoszenia nie będą abso- 


lutnie uzwzględnione. 


Ujciec Św. a nasze stronnictwo. 


Różnym „politucowanym katolikom“ jest solą 
w oku Stronnictwo Katolicko-Ludowe, S. K. L 
Zwłaszcza piastowcy, których my lepiej znamy, 
niż inni, chciełiby w ludzi wmówić, że nasze 
stronnictwo postępuje wbrew myśli Ojca św. itd. 
Dia uspokojenia tych politurowanych „katolików“ 
przypommamy im. że właśnie nasze stronnictwo 
jedyne w Polsce, ma błogosławieństwo Ojca św. 
Benodykta XV. wysiane dnia 27 czerwca 1918 
na ręce prezesa Rady Naczelnej S. K. L. posła 
Jana Potoczka, Błogosławieństwo to brzmi na- 
stępująco: 

CZGIGODNY PANIE! 

Wyrazy synowskiej miłości i posłuszeństwa, 
które Związek Katolicko-Ludowy z okazji Zjazdu 
Biedawno odbytego w Tarnowie, złożył w hołdzie 
Ojcu świętemu. zostały przez Niego mile i łaska 
wie przyjęto. Okazuje bowiem Najwyższy Pasterz 
fak najżywszą troskę o los swych synów, zamic- 
szkujących Polskę, tak z powodu ieh wierności 
już oddawna wypwóbowanej, jak też z powodu 
ciężkich przejść i nieszczęść tej wojny. 

Dlatego też Ojciec świoty przezemnie serde- 
amie dziękuje i błagając Dawcę wszelkiego do- 
bra za przyczyną Najświętszej Marji Panny, „Kró- 
fowej Polski o jak największą pomyślność dla 
tego Związku, Tobie, który temu Związkowi prze- 
waluiczew, | Wszystkim, którzy się zapisali lub 
wapiszą do tego Zwiąku, udziela ze Serca apost, 
płogosławieństwa, 

Dano w Watykanie, dn. 27 czerwca 1918. 

Z należnem poważ. pozostaję oddany 
P. KARD. GASPARI 
EEY EIEEEI R ITI BPTI TETEA 


Przesyłajcie skiadki 
Erdian ; ! 
Na iUmóusz prasowy. 
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Urzędy wojewódzkie. 


W myśl art. 65 i 66 Konstytucji marcowej 
wchodzą z dniem 1 września w życie urzędy wo- 
jowódzkie na terenie Małopolski. Uroczysto o- 
twarcie wojewódziwa krakowskiego, lwowskiego, 
stanisławowskiego i tarnopolskiego odbyło się wa 
czwartek dnia 1 września. Wojewodą krakowskim 
jest p. dr. Galecki, byty delegat Rządu war. na 
Małopolskę. 

Zaprowadzenie urzędu wojewódzkiego w Kra- 
kowie pociąga za sobą wielkie zmiany w naszej 
admimistracj. Odtąd bowiem powiaty i gminy, 
węekodzące w skład województwa, mają słę oduo- 
sié ze wszystkiemi sprawami. które dawniei załae 
twiaro we Lwowie w namiestnictwie, wzgl. pe- 
nersłnej delegaturze. do danego województwa, 
Województwo jest więc pośrednim urzędem mic- 
dzy ministerstwem czyli władzą pierwszej instan- 
cji, a starostwem, władzą trzeciej instancji. 

Przy województwie tworzą się odpowiednie 
wydziały, jak wydział administracyjny. pracy 
i opieki społ. rolnictwa, zdrowia publ. Na czele 
województwa stoi wojewoda. Jednakże w myśl 
art. 66 i 67 Konstytucji mzją prawo Obywatele 
wybrać Radę wojewódzką. Rady te mają prawo 
stanowienia ustaw w Sprowach należących do Za- 


„kresu działania samorzadu Ramy samorządu g- 


kroślają zaś ustawy ogó!lnonaństwowe. 
Spodziewać się więc należy wnajbliższym czasie 
wyborów do Rad wojewódzkich w Małopolsce. 


A p SAR 3 
Losy Górnego Sląska. 

Od 29 sierpnia obraduje w Genewie Liga Na- 
rodów m. i. także i nad sprawą Górnego Śląska. 
Po wielu różnych próbach rozwiązanie konfhktu 
powołano z łona Ligi Komisję rzeczoznawców, 
złożona z przedstawicieli Belgji, Brazyłji, Chin 
oraz Hiszpanii. 

Komisia postanowiła podzielić pizedowszyst- 
kiem między swoich członków dokumenty, wrę- 
czone jej w sprawie Górnego Śląska, by każdy, 
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członek Komisji złożył następnie ma plenum Ko- 
misji swoją opinję co do tych dokumentów. Za- 
poao należy, że prace Komisji mają być podo- 
bno przyśpieszone, tak, ażeby mogly zapaść 
w sprawie górnośląskiej <decyzj je jeszczo w końcu 
bedzi cego miesiąca. + 


Lwołgtinicy monarchii. 


W Niemczech, na Węgrzech, a nawet w Pol- 
sce. budzi się ruch za monarchją, W Polsce nazy- 
wają ten prąd dążeniem do K aj $ albo do 
rządu „silnej reki“. W Niemczech zwłaszcza przy- 
s210 do ftoumalnej walki żywiołów demokraty- 
cznych z monurchiezną reakcją, która coraz sil- 
niej podnosi głowę. Kanclerz Wirth oświadczył 
wprost, że republika w Niemczech jest zagrożoną. 
iuad opierając się na wiqkszość narodu, szczerze 
demokratycnego, jest ico my walczyć 
z reakeją. Ośm dzienników prawicowych, wystę- 
pującyci przeciw republikańsiciej formie rządu, 
zawiezzono na 14 dni. Członkom BReichswery i po- 
licji zabroniono brać udziału w szowinistyczny:h 
zebraniach pod grozą wydelenia ze simżby. 

V Berinie dlia sią olbrzymie demonstracje r3- 
iharap > w bronie repubiiki i pokojowej polityki 
kzeszy. 

wW ępierscy karlóci szerzą hasła monarchisty- 
czne i torują drogę Karolowi Havtsburgowi łącznie 
z powstaniem węsierskiem na zach. kresach Wę- 
gier, Węgry bowiem za żadną cone nie cheg wy- 
dać Austrji komitatów, przyznanych Austrii trak- 
tatom wersalskim i osobneni traktatami między 
rządem węgierskim, a austrjackim. Żandarmeria 
suśstrjacka, która miała odebruć przyznane Austrii 
torytoria natrafila wszedzie na zaciekły zbro:ny 
eror woskowych oddziarów węgierskich, wspo- 
nagunych przez lulmość madziansiką, 


Pe orańniy PANNY, 


CO TO JEST ZACHOWEK? 


Zachowkiem czyli legitymą lub ezęścią abo- 
wiązkową nazywamy tę część majątku spadko- 
Gawey, której krewni maja prawo domagać się od 

iziedrica testamentoweya. 

Kto ma prawo do zachowku i jaką część dzia- 
fzictwa wynosić ma zachowek? 

Spadkodawea musi przeznaczyć w testaman- 
cie swemu dziscku ze swego majątku przynaj- 
mniej połowę tego, coby mu się należało wedle 
ustawowego porządku dziedziczenia. W razie 
śmierci dziecka przed spadkodawcą «część jego 


M 
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spada na wnuka lub wnuków, a nawet prawnt- 
KÓW, ewa zachowku żądać mogą. 

Objaś y to na przykładzie. Spadkodawca 
Jan Faron pozostawił w spadku 320.000 M. i 2-ja 
dzieci: Zygmunta, Tadeusza i córkę Zofję. W te- 
stamencie pazeznaczył synowi Zygmuntowi 150 
tysięcy, synowi Tadeuszowi 120 tysięcy, a córca 
Zofii 30 tysięcy Mk., koszta pogrzebu wynosiły 
20.000 Mk. — Gdyby nie było testamentu i nie 
pozostała. wdowa, to każde z dzieci po pokryciu 
kosztów pogrzebu otrzymałby po 100 tysięcy Mk, 
Ponieważ legityma wynosi połowę części z usta- 
wy, tj. 50 tysięcy Mk., przeto córka Zofja mia- 
laby prawo domagać się od braci Zygmunta i T'a- 
deusza uzupelnienia zachowku w kwocie 20.600 
Mk. w stosunku 5 : 4, tj. od Zygmunta 11.111 M. 
a od Tadeusza 8.889 Mk. 

Gdyby w spadku pozostał sam grunt, np. 9 
mowngów, a Zotfja, otrzymała tylko mórg, to mo- 
słaby się domagać ad braci jeszcze pół morga 
a raczej równowartości. 

Wogóle cicieg lub matka mają obowiązek za- 
pisać dziecku przynsjmuiej połowę tego, coby sią 
mu należało przy równym podziale nij dsk spad- 
kowego. 

Jożeli spadkodawca niema dzieci, a żyją. rodzi- 
ce jego lub dziadowie, to musi im zapisać w te- 
stamoncie "s część teo, toby się im należało we- 
die ustawy. © wypłacenia, wzęlędnie uzupełnienia 
tej */: części mozą rodzice. wzglednie dziadowia 
wnieść skarwę przeciw dziedzicowi testamentowe- 
mu. Pozostaiv małżonsk nie ma prawa do zae 
chowu, należy mu się jednak ze spadku utrzy- 
manie, o ila go spadkodawca w inny sposób za 
życia nio zabzzyieczył lub o ile wdowa, względnie 
wdowiec, nie ma własnągo dostatecznego na u- 
trzymanie mojatku. 

Bracia i siostry i inni dalsi krowni snadkodaw- 
cy, jak wujywie, stryjowie. siostrzenice i brata- 
nice, mie ma ią prawa do leeitymy, choćby spad- 
kodawwa catkiom obcej osobie swój majątek za- 

pisał. —— Prawo rzymskie, na którem się WSZYS% 
kio nowożytne us tawodawstwa krztałciły i opar- 
lv, przyjmowało legitymę braci i sióstr a nawet 
dzieci nieślubnych. 

W braku dzieci i rodziców bratu lub siostrze 
należała sie wedłuę prawa mzymskiero */s cząsć 
tago, co wedle nstawy, tj. przy braku testament, 
byliby otrzymali. 

Nie przyjęcie locitymy dla rodzeństwa spadko. 
dawcy przez nowsze ustawy nie było Sprawiedhi- 
we. I należałoby w PrZYSY, łem polsziem ustawa. 
Gswstwie wsrowodzić lemitymę dla braci 1 sióstr. 
(Tak samo i dla Qzieci nieś ślubnych). 

Zdarza się bowiem często. Że ojciec pokrzywa 
dzit inne dzisei na rzecz jednego „beniaminka*, 
"Tenże żeni się po Śmierci oca, ale nie ma dzieł 
i zapisuje cały majątek swej żonie. po której 
śnaierci puzechodzi tenże majątek całkiem w cb- 
co ręce, A przecież żyją niezamożni bracia i sio- 
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stry, tak blizcy spadkodawcy i niegdyś skrzyw- 
dzeni przez swego ojea. którym wedle słuszności 
coś ze spadku powinnoby przypaść! 

Zachowek, dla rodzeństwa tembardziej należa- 
łoby w przyszłości ustanowić wobec tego, że nasi 
włościanie nio lubią żyć owdowiali. Częstokroć 
włościanin starzec 70 kizetetni, stojący nad gro- 
bem zdziecinniały żeni się po raz drugi, trzeci, rab 
czwarty 4 młodą dziewczyną. — Jeżeli ma dzi3si 
z 1- g żony. to na pewno je pokrzywdzi na rzecz 
druołe: żony. A jeżeli wogóle nie ma dzieci, to 
mioda żona tax go dopilnnie., że cały majątek iej 
zapisze, nie pamiętając wcale o braciach i sio- 
strach. 


KIEDY DZIECI NIE MAJĄ PRAWA DO ZA- 
CHOWKU. 


Gdy dzłacko zrzekła sią spadku, lub stało się 
nioraodne dziedziczenia, albo wreszcie spadkoław- 
ca je z przyczyn prawnych wydzisdziczył — 
o czem już poprzednio pisaliśmy —- natenczas 
słoma ono prawa do zachowku, ezyli lesitymy. 
Z tych samych przyczyn i rodzice trasą prawo do 
zachowku po swem dziecku, a nadto jeszcze wte- 
dv, gdy to dziecko w wyckowaniu zupełnie za- 
niedbali, 

Spadkedawca może odjąć dziecku zachowek, 
= pozostawić vo jego potomkom, jeżeli dziecko 
popzd'a w dimgi, lub jest marnotrawne, tak, że na- 
leżiuwy mu się zachowek dostałby się w ręce wie- 
rzycieli lub ulezłby roztrwonieniu. Potomkowie 
dzicuka wydziedziczenego mają prawo do za- 


Miadomość 


Szkołą inwalidów we A 


Przy współudziale Akad. handlowej i Małop. 
Tow., Foin., urządza w b. roku szk. szereg kursów 
handiowych dla inwalidów. Przez czas trwania 
kursu utrzymują inwalidzi w szkole zupełne za0- 
patrzenie,  pozatem pomoc nzyskania posgdy. 
Zętrszenia przyjmuje i udziela wyjaśnień dow. 
szk. inwalidów woj, Lwów, Kieparowska 27. 


(trzymanie w czystości koni siwych, 


Ażeby usunąć żółty kolor, powstały u koni 
gwych w takich miejscach, które czesto Sty- 
szność mają z nawozem, thiczo się w egiel drzewny 
ma proch, m ewa się z wodą tak dlugo, dopóki 
nie wytedrzy się zosta GECZ, a nc astępnio smaruję 
wię dobrze tą micszaniną miejsca żólte i pozosta- 
wia tak dlugo. aż ciecz wyschnie. Wreszee wy- 
giera sią te miojsca wiochciami i czyści się dobrze 
zgrzebłem. W ten sposób można zupeinie piamy 


chowiku, ehoćby to dziecko przeżyło spadko- 
dawcę. 

Jest to pustanowienie sluszne, Że wnuk spad- 
kodawcy, dobrze się prowadzący, nie ponosi kar 
ry za winy lekko WREN ojca. 

Jeżeli spadkodawcea mający więcej dzieci po- 
minie jedno milczeniem, nio przeznaczając mu nie 
ze spudku, wtedy to dziecko może domagać się 
zachowku, chyba, gdyby dziedzie udowodnił, 
że pominięcie nastąpiło z prawnych przyczyn wy- 
dziedziczenia lub nicgodności dziedziczenia. 

Jeżeli spadkodawca pominie w testamencie je- 
dno z dzieci, sądząc my:nie, że Ono nie Żyje, to 
dziecko pominięte uie musi zadowolić się zachow- 
kiem, lecz może żądać takiej części spadku, jaką 
dostał dziedzie najmniej cydarowany lub też vó- 
wncj ezoci, w razie ustanowienia jednego dzie- 
dziea lub kilku w równych częściach. — Gdy 
spadkodawea miał jedno dziec 1 będące w bis- 
dzie, że ono nie żyje, pominał je w testamencie, 
natanczas testament jest ważny tviko o tyle, o ile 
obejmuje zapisy na zakłady publiczne, na wyra- 
ogrodzenie Świzdczonych ustus, albo na cele po- 
kożne, i to ważny Go wysokości nie przewyższa- 
jacej czwartej części czystego spadku. Inue zaś 
rozporzadzenia tracą swoją mec na rzecz przez 
blad poministemo dzie:izica. Ten sam przemis ma 
zastosowanie wtedy. gdy madkodawcy po zo- 
bieniu testamentu urodzi się nowv potomek lub 
jeżeli wskutek tłodu pominął — przy braku ` 3- 
ci jedno ze swoich rodziców. Dr. Fods 

(Dalszy ciąg nast.). 


, 


pospodarcze i społeczne. 


znów białym i Knip 


gie pa dargi 


żółte usuńąć, a włos staje się 
cym. 


j 


Pkt za wozek prowa 
jar 


Z uwagi na obecne stosunki Nam esiinfetwo, 
uchyłająe okólnik z 26 sierpnią 1920 L. 100957 
XVII, pozwala począwszy od 1 sie.pmia 1921 r. 
aż do odwołania na pobór za zwierzęta, przypro- 
wadzone na tawgi i jarmarki dozorowane przez 
lekarzy weterynaryjnych oplat wyższych, aniżeli 
ustanowionych regulaminami targowymi, wyda- 
nymi przez Namiestnictwo. nie przekraczając fe- 
dnak: 1. a. 20 Mk. za sztukę koni, bydia romas 
tonos b. 10 ME. za sasuke świń, cielat, owiec i kóz: 

5 Mk. za sztukę prosięcia bez matki, Osseski 
przy matkach sa w olne od opłaty tar rgowej. 2 1U 
Mk, za każdą sztuką do 10 sztuk, a 5 Mk. za ka- 
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udą dalszą sztukę świń wzgl. cieląt przetzymy- 
wanych w chlewach spędowych, znajdujących sią 
na targowcy na zwierzęta, 8. 10 Mk. do 50 kigr. 
a 5 Mk, za każde dalsze 60 kigr. ciężaru mwe 
rzęcia, odważonego na wadze ustalonej na tar- 
gowicy na zw.erzęta, Na targach, gdzie dozou 
nie wykonują lekarze weterynaryjni, nie wolno 
pobierać opłat wyższych aniżeli podanych w o- 
kólnku z 26 sierpnia 1920 L. 100957. XVIL — 
Okólrik z dnia 11 lipca 1919 I. 8556 84 XVI 
obowiązuje nadal. 


(czyszczanie wody. 


Do oczyszczania wody mętnej służą odpowie- 
dnie pmzyrządy filtrarai zwane. Przyrządy te je- 
dnakże dla ludzi niezamożnych są niepirzystępno 
z powodu ceny. Są także sposoby chemiczne od- 
czyszczanią wody, ale i te sa dosyć klopotiiwe. 
Najprostszy i najtańszy sposób gospodawki otrzy- 
mania klarownej wody jest następujący: 

Barylizę bez dna obwiącgać u dolu czystą szma- 
ta. byle nie dziurawą, na nią nasypać czystego, 
m alkiego, dobrze rozgarnietego piasku i trochę 
węcłi drzewnych w warstwę do 15 cm. wysoką, 
a podstawiwszy u spodu naczyn'e ną wodę, nalać 
wody do pcłności baryłki. Woda przez warstwę 
piasku z weglem przeciekać będzie zrazu kropla- 
mi, potem soraz okficiej, zupełaie czysta. 


lak mnożŻte są króliki. 


Z jednej samicy króliczej, hodowanej razem 
z jej potomstwem przez lat 5, po potrąceniu wszel- 
kich nieszczęśliwych wypadków, jakie się nor- 
malnie zdarzoją przy hodowli, otrzymuje się 
z końcem piątego roku królików sztuk 521.188.659 
t. j. przeszło pół miljarda. Tem się tłómaczy nie- 
szezęście, jakie króliki sprowadzić mogą i sprowa- 
dzają tam, gdzie mają sprzyjające warunki bytu, 
a puszczone są samopas, np. w Australji, Kalifor- 
nji i i. — ale to samo jest także powodom znako- 
mitych rezultatów w budżecie gospodarczym 
Francji, Anglii, Beleji i in., gdzie królik hodową- 
ny jest powszechnie, starannie i pod kontrolą go- 
spodarczą. Iloduimy więc króliki tak, jak hodują 
najbliżsi nasi sąsiedzi, a i nasz budżet gospodar- 
czy znakomicie się poprawi w bardzo krótkim 
czasie, przyczyniając się tym sposobem do odbu- 
dowy dobrobytu w kraju. 


Otrucie grzybami 


Otrucie grzybami objawia się boleściami 
w brzuchu, wymiotami, rozwolnieniem, oddechem 
i tęlnem (puisem) powolnem, wielkiem pragnie- 
niem, zapadek gałek ocznych, sinicą, Śpiączką 
i drgawkami. Ratuje się otrutego przepłókuiąe 


żołądek lub wzniecając u niego przelowszystkiem 


$ 


wymioty, łochtając gardło piórkiem lub paleom. 
Gdy chory należycie wymiotuje, trzeba mu dać 
na pizeczyszczenie najlepiej 1—2 łyżek oleju rys 
cynowego, Dobrze jest dać sie napić otrutemu 
czarnej kawy z koniakiem lub arakiem i podawać. 
co pięć minut po łyżce stołowej rozczyn kwasu. 
garbnikowego (tanniny), biorąc 4 gramy tanniny: 
ua 200 gmmów wody. 


Krótka nauka o muchach. 


Warto każdemu zapamiętać to, czego się uczą: 
o muchach dzieci szkolne w Ameryce, Nauka ta 
jest ujęta krótko w następujące pytania i odpo- 
wiedzi: 

Gdzie rodzi się mutka? — We wszelkiem bri 
dzie. Niema dla niej brudu zbyt wielkiego. À 

Dokąd mucka leci, gdy się zerwie z gmojwy 
lub wypłutej przez kogoś śliny? —- Do izby, dé 
śpiżarni, wogóle tam, gdzie jest jakie jadło, 

Co mucha tam roki? — Siada na chlebie, ra 
cukrze i na każdem jadle, Wpija łapki w masło 
i kamie się w mleku. P 

Czy mucha siada na eztowicku chorym na 
gruźlicę, tyfus lub cholere? — Siada i może po 
tem przeiecież na «iebie. . 

Czy więc mucka jest niekeznieczną? — Tak 
mucha jest wrogiem niebezpieczniejszym dia cezio 
wieka, niż dzikie zwierzęta i gady jadowite, 

Jakie chorozy možje przenieść muchą na cia 
bie? — Tyfus, gruźlicę, cholerę i Inne, 

Jak przenosi zarążki tych chorób? —= Na 
skrzydelkach i lapkach kosmatych. 

Czy muchv zabiły już kogo, przenosząc zara 
zy? — Zabiły więcej żohiłeszy podczas wojny, 
niż kule ze strzelb i armat, 

„_ Gdzie najwięcaj chorują ludzie na tyfus, gru= 
źlicę i inne choroby zaraźliwe? — Tara, gdzie jest 
najwięcej much. 

A gdzie jest najwięcej much? — Tam, gdzie 
Jest najwięcej brudu, 

Dlaczego powizniśmy tepić muchy? — Dlate- 
go, Żeby ona nas nie tepily. 

Jak powiaióniw tesi muchy? — Przez ultizv: 
mywauie czystości, usuwanie brudt z mieszkania 
i dokola domu, przez umyślne m”vkrywanie od 
nich wszelkiego jadła, wreszęie przy pomocy lep- 
kico papieru, nalty, naczyń do łapania much. tp, 


Walka z licmwą i spekuiacją, 


Z dn. 30 czerwca r. b. zostały zniesione Urzę- 
dy prowincjonalne walki z lichwą i spekulacji, 
Urzędy te pozostały jeszcze w wielkich środowi. 
skach ludności, jako to w Warszawie, Będzinie, 
Łodzi. Krakowie. Lwowie i Lublinie. W miastach 
tych zniesiono służbę wywiadowczą. skutkiem te- 
go minister spraw wewnętrznych wydał odpowie 
dai cyrkularz do władz policji państwowej, pole- 
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tający pouczyć wszystkie podległe organy poli- 
cji państwowej, że gą obowiązane ścigać z całą 
"euroweścią przekroczenia ustawy o zwalezaniu li- 
chwy i wszystkich rozporządzeń administracyj- 
mych, wydanych w tym przedmiocie, kierując do0- 
niesienia bądź do sądów, bądź do urzedów admi- 
mistracyjnych I. instancji, bądź wreszcie do urzę- 
dów wałki z lichwą w miastach, gdzie urzędy te 
funkcjonują. 

Celem skuteczniejszej wałki z lichwą i dro- 
żyzną będa stworzone przy zarządach policji spe- 
cjalne oddziały śledcze. których zadaniom będzie 
specjalizowamie się w akei zwalczania lichwy. 

Z całą bezwzglednością należy ścigać poką- 
nych i nieuprawnionych handlarzy łańeuszko- 
wych. oddając ich bezzwłocznie w roco władz są- 
dowych. 

w dalszym ciągu należy pouczać organy po- 
Hevjne. że wolny handel nie upoważnia do wyży- 
aku, a ustawy walki z li'lrwą i spekniacją istnie- 
ją nadal w pełni i beda stosownie do przekracza- 
„KOR z całą EST nrawa, 
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Dr GABRJEL TADEUSZ HENNER. 


W mrocznym kościele... 


W mrocznym kościele skrzypce grały 
na wielkiej złote; sumie, 

że świat ten czarny, a Chrystus jest biały 
lecz rukt Go nie rozumie. 

Tych, którzy Nięlką się wesełą, 
wyrzeczeń R Niemu wiedzie ścieżka; 
On wzrok im oiśni świętą bielą 

ław sercu ich zamieszka. 

Dasze rezdzwoni im w choraty 

brzy Bożych wichrów szumie... 

W mrocznym kościele skrzypce graty 
aa wielkiej, złołej sumie.. 
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DORRA (pow. Nowy Sącz). Komitet dla obro- 
ny praw serwitutowych, imieniem wioścan z Do- 
bry, Jurkowa, Uruszowa, Chyszówek. Półrzeczek, 
W leye, uprawnionych do poboru drzewa i pa- 
szy owie ua aLszarach leśnych dóbr tabularnych 
Dobim, Dra Pordesa i sp. własnych, ma zaszczyt 
pubłicznie soriucznie podziękow ać Wielmożuemu 
„nu Dr. Szczęsnemu Borowczykawi, mocenasowi 
w Nowym Nacz za umiejetne obywatelskie i sku- 
teczna zastępstwo „prawne włościan  serwstutow- 


"przeciw właścicielom 
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2u Ą- MAM Az 
ców w procesie o obronę praw serwitutowych 
tabułarnym powyższych 
dóbr j za wszystkie prace i trudy w toku procesu 


podjęte ich imieniem we wszystk ch mstancjacn 


wladz administnacy jno-gospodaczych włacznie aż 
do instancji TII w Warszawie, która w wyroku 
swym dla włościan serwitutowców wymien onych 
gmin onzelkią praw: omocnie wygraną zupełną, 

Kreślimy się z wytazami wielkiej czei: Jan 
Lach. nacz. rm ny Debry, Józef Waleak z Jurko 
wa, Jan Żaladok z Gimszowa, Józef Opyd z Pół- 
rzyczek, Jan Dudzik z W: lczye, Jan Smoleń z Chy- 
rzówek, nełnornoenicy z parafii Dobry. 

KRZYŻANOWICE (koło Bochni), W dniu 20 sier- 
pnia b. r. parafja nasza obchodziła uroczysty odpust. 

Ni stąd ni zowąd zjechał tu p. Rudnik, Ludność 
widzac go nadętego, spacerujacero kolo kościoła, 
śmiała się, co to za żyd lub jakiś handołes, który 
koło kościoła chodzi. a do kościoła boi si ę wstąnić. 
Tani się śmiali, że pewnie uie umie czytać i nie ma 
książcezki, Po mszy świętej niewielu ludzi ruszyło za 
nim. Wielu mówiło, że już wiedzą. gdzie p. Rudnik 
siedzi w Sejmie. Raz na miesiąc pokaże się na wiecu, 
o niczem nie potrafi mówić, tylko chuzia na relicję 
ina księży, a za to pobiera przeszło 20,000 Mk. mie- 
Sioczmie z naszych podatków, Ilo to ludzi musi pła- 
cić podatki, aby takiego darmozjada utrzymać, Ale 
czuje p Rudnik, że mu się grunt usuwa z pod nóg, 
że już chłopi i nawet jego przyjaciele odsuwają sią od 
niego, jako od pasorzyta i niuroba. 'leraz bierze na 
wiec swoją żonę. 

Zaczyna kobiecina od bicia. mężowi za każdym ra- 
zem brawa, szezayólnie wiedly, gdy napada na relisje. 
Ale nadaremno trudzisz się babusiu. Pilnuj lepiej 

arnka, boś do polityki jeszcze nie dorosła.. 
Jan GSlik, członek S. K. L. 

CIĘŻKOWICE. W iiei 21 sierpniasbr. po po- 
ludniu sala tutejszego Sokola zapełniła się szezelnie 
mieszkańcami Ciężkowie i okolicznych gmin, aby 
wysłuchać sprawozdania posta klubu kat. n CO 
dra Antoniegn Matakiewieza. który tu przybył na 
proszenie członków Stronnictwa katolicka-ludowoso. 

Zeromadzenie zagaił b. poseł sejmowy ksią iz 
Dziekan Jacek Michalik. a dając wyraz radości. że 
dzieki Opatrzności powstaa z martwych wowa i ni»- 
podlegla Polska, powitał w serdeczfych słowach 
przybyłego posła. zaznaczając, że zdaniem jego mc- 
M te cieżkie czasy przetrwać jedynie przez wv- 

trwałą pracę i niezłomne trwanio przy św. wiecze 
naszych ojców. 

Wybrany przez aklamacje przewodniczącym zen 

madzenia p. Jodtowski nacz”ynix stacji kolejowej. u- 
dzielił głosu posłowi dr. Matakiewiczowi. który w p^- 
toragodzinnem przemówienin złożył wyczerpujące, 
a dla każdevo zrozumialo sprawozdanie z działalno» 
ści Sejmu, podnoszące w szcezogólności działalność mo- 
slów katolicko-ludowycu w najważniejszych spra- 
wach, którymi sią zsjmował Sejm, tj. reformie rol- 
nej i Konstytucji. 

Nad sprawozdaniem tem rvżwinęła się ożywioca 
dyskusja, w toku której zabierali głos ks. dzieka” 
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Michalik, burmistrz Kapalka, przewodniczący Jo- 
dłowski, pp. Antoni 'ikora, Kielbasa, Stanisława 


Muilas iia i inni. — Żalono się, że Rząd traktuje | 


po macoszemu poszkodowanych przez wojnę miesz- 
kańców Ciężkowie i okolicznych wsi, że mie odbuda- 
wawszy ich należycie zwija grybowskie biuno odbu- 
dowy, że nie kończy budowy szkół, nie stara się 
o dostarczenie materiałów budowlanych itp. — Ża- 
lono się także na brak odpowiedniego połączenia ko- 
lejowego w porze przedpołudniowej do Grybowa. | 

Uchwaleno jednomyślnie rezolucje: 

E protestująco przeciw przewlekaniu przoz kon- 
Ecje rozstrzygnienia sprawy Górnego Ślaska i piętnu- 
jace nieżvezliwe nam i niezgodno z traktatem wt- 
salskim działanie Anglii 

TH. Wzywająco Rząd, by dokończył rozpoczętą oJ- 
hudawę w tutejszej okolicy bardzo dotkliwie przez 
wojna poniszezonej: 

II. wyrażającą pełne votum zaufania dla sprawo- 
zdawey i reszty posłów katolicko-ludowych za ich 
działalność. 

Po pođsiekowaniu postowi Matakiowiczowi ze 
Strony ks. Dziekana Michalika i kilku innych ucze- 
stników wiecu za przybycie i złożenie sprawozdania, 
choć z tero okregu nie postuje, podziękował poseł 
dr. Matakiewiez za objawy uznania i zaufania zazna- 
czsjąc, że jakto zresztą obecnym wiadomo, w r. 1914 
11015 w czasia walk. netniac służbę wojskowa w ba- 
tejszej okolicy poznał dokładnie potrzebę ludności 
i chntnie stara się o przyjście jej z pomocą. 

Sekretarz. 


aozmaitości. 


Kalendarz na wrzesień 1821 


(od 11 do 18 wrz śnia) 


II | 17 po Św. Prota | 
1124 P. | Im. M. Gwid. 

13] W.| Filipa, Juljana 

1415. | Such. Pod $, K. | 

15470.7| 7 801. *N. M.P i 

16 | P. | Such. Kornel. 

WĄS. Sih. P. 8. Fr. © 

18 | N. | 18 po Św. Józefa 


KORONACJA CUDOWNEGO OBRAZU M. BO- 
SKIEJ RÓŻAŃCOWEJ w kościele 00. Dominikanów 
W Krakowie, odbędzie się dn. 2 października, to jest 
Ww samą niedzielę Różańcową przed poludniem. — 
Uroczystość tę poprzedzi trzydniowe nabożeństwo od 

9 września do 1 października włącznie. 

KONSEKRACJA BISKUPA ks. Dr. Komara od- 
pędzie się w Tarnowie w katedrze biskupiej. w nie- 
dzielę dnia 11 września b. r., przy współudziale Naj- 
brzewielebniejszych Księży Biskupów Sapiehy, Wa- 
łęgi i Nowaka. Nowo konsekrow any Ksiądz Biskup 
Bbojmie zaraz swoje stanowisko. 


MILJONÓWKA, Przy ostatniem ciągnieniu miljo- 
nówki wygrana padla na numer 2,905.656. Micjacą 
sprzedania niewiadome. 

POGDROŻENIE BILETÓW KOLEJOWYCH. Mint 
sterstwo kolei żel. podniesło ceny biletów we wszyst 
kich trzech klasach o 50 procent już od 10 września 
b. r. Od 1 paździemika b. r. zaś będzie nowa pod- 
myżka osobowa i towarowa. 

NOWA PODWYŻKA GEN TYTONIU. Generalna 
dyrekcja mononpciu tytoniowego op!asza nowy cennik 
wyrobów rządowych fabryk tytoniu, ważny od 1-ga 
września b. r. Nowy cennik obejmuje następujące 
comy: 

Cygara (cona za sztuką): Tavamma 60 mk., Belwe- 
dor 45, Wawel 26, Trabuko 28, Brytaniką 26, Knba 
20, Portoriko 15, (ian zagiemiczne 12 , Cigarilios 
7. Papierosy (cena za sztukę): Sfinks 10, K A i Ka- 
lif 8, Egipskie 7, Prezydent 4.50, Klub 4.50. damskie 
4.50, Parys 4, Sejmowe 4, Pogoń 850. Syvtena 8, 
Warszawskie 8.50, Sport 8.50 Wamda 2.50, Wisła 
2.50. Tytonie do papierosów: Ksanti 100 gr. 400 Mks 
najprzedniejszy sułtański 100 gr. 600, najprzedniejszy 
macedoński 100 gr. 500, na jpraedniojszy turecki 25 
gr. 95, przedni turocki 25 gr. 75, średni turecki 25 
gr. 60, kresowy 25 r. 40. fytonie do fajki: przedni 
fajkowy 25 gr. 85 mk. zwyczajny fajkowy 25 gr: 30 
marek. 

ZJAZD CHRZEŚĆ, DROŻNIRÓW Z ZACHOD- 
NIEJ MAŁOPOLSKI odhędzie sig w niedzielę 18-go 
września 1921 o godz. 11 przed południem w Krako- 
wie przy ul. Andrzeja Potockiego 11. Na porządku 
dziennym sprawa bytu drożników oraz sprawy orra 
nizacyjne. Z każdego powiatu należy wyszać przy- 
najmniej 5 delegatów. 

Centrala qhrześć, Związków zawod. w Krakowie, 

URLOFOWANIE FROCZNIKÓW 1898 i 1897. 
Pisma warszawskie donoszą: Potwierdzają się wiado- 
mości o zwolnieniu z szeregów 2 roczników wojska, 
mianowicie 1898 i 1897 z następujs;cemi ogranicze- 
niami* 

Zostają bezterminowo urlojowani hez prawa do 
żołdu szeregowcy rocznika 1897. przebywający na 


froncie i roczniką 1398 odbywający swą służbą 
w kraju. = 
Z racznika 1898 pozostaną nadal ci szeregowi, 


którzy stażą w dywizjach piechoty i brygadach jazdy, 
stojących na kresach wschodnich. tndzież służący 
w marynarce. oraz wszyscy podoficerowie. 

Chcący pozostać nadal w wojsku aż do ukończenia 
demobilizacji mają złożyć w tej sprawie deklaracje 
na piśmie, 

Zwalejanie z szeregn powyższych powinno być 

ukończone do 5 września b. r. najpóźniej. 

CENY ZŁOTA I SREBRA W PIK. K P, Polska 
Krajowa Kasa Pożyczkowa nabywa zdcto j srebro 
na rachunek Ministerstwa Skarbu po cenach poniżej 
podanych. które obowiązują aż do odwołania: 

Za 1 rubla w złocie 750 Mk. w srebrze 350 Mk; 
za 1 markę niem. w złocie 547 Mk.. w srebrze 97 Mk; 
za 1 koronę w. a. w złocie 295 Mk., w srebrze 81 Mk.; 
za 1 jednostkę mencty państw, należ. do Uni łacińsk, 
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w złocie 281 Mk., w srebrze 81 Mk.; za 1 fiorena ho- 
denderskiego w złocie 586 Mk., w srebrze 184 Mk.; 
za | florena amstr. w złocie 703 Mk., w srebrze 216 
Mk.; za 1 dolara w złocie 1457 Mk., w srebrze 101 
Mk.; za 1 funt angielski w złocie 7093 Mk., w srebrze 
468 Mk.; za 1 dukata austr. w złocie 3333 Mk. 
zą 1 koronę skand. w złocie 3891 Mk., w srebrze 116 
Mk.; za 1 gram czystego kruszcu w złocie 969 Mk., 
w srebrze 19 Mk. 40 fenigów. 

KTÓRY KOŚCIÓŁ PRAWDZIWY? Pod tym ty- 
tułem wydał ks. Kazimierz Bisztyga małą broszurkę, 
którą za parę marek można nabyć. — Kraków, Ko- 
parnika 26 u 00. Jezuitów. 

POMÓR NA PODHALU. „Gazeta podhalańska* 
donosi: Na naszem Podhalu szerzy się groźnie epide- 
mja czerwonki, 

Wedlug dat nowotarskiego urzędu zdrowia mamy 
oboenio w 13 miejscowościach Podhala a to: w Białce, 
Bańskiej, Gronkowie, B. Dunajcu, Krościorku. Nowym 
Targu, Maruszynie, Poroninie, Szaflarach, Szczaw- 
ricy, Tylmanowej, Witowio i Wróhlówes przeszło 
stoniećdziesiecia chorych na czerwonkę, 

W Bańskiej zmarło dotad 9 osób na czerwankę, 
w Szallarach zmarło 30 osób, we Wróbłówce 15, we 
Witowio 12. w B. Dunajeu koło ośmiu ludzi i t. d. 

Rasem porwała już czerwonka na Podhalu przeszłe 
100 Indai, 

JESZCZE JEDEN DOWÓD ZASTOSOWANIA 
USTAWY AGRARNEJ. N. Gardulski. masarz z De- 
troid. dorobiwszy się w Ameryce na masarstwia ol- 
brzymiej fortamy, jako nierolrik, tylko rzeźnik-ma- 
sarz kupił 2000 morgów pola ornego ad spadkohier- 
ców Sekowskich a mianowicie majątek Wojsław, po- 
wiat Mielec. Prosimy o wyjaśnienie pana Sado. ko- 
misarza Urzedu ziemskiego w Dobiey, jakoteż kra- 
kowskiogo Urzędu ziemskiego. na jakiej podstawie 
nierolnik pam Gardniski otrzymał zezwolenie i za» 
twierdzemie niniejszego kupna tak olbrzymiego ma- 
jatku, na którymby można hvło pomieścić 200 mało- 
romych. Kiedyśmy pana Gardulskiano zapytali w jaki 
sposób uzyskano prawo zatwierdzania przez Urząd 
ziemski, odpowiedział: „To kosztowało dużo dola- 
rów, Opowiadania nam ludzie, że bracia p komisarza 
Sady. którymi się opiekuje. posiadają większą ilość 
dolarów. za które maja zakupić ezv też już zakupili 
wiokszy majątek ziemski, zaś sam jako biedny urzę- 
dnik Urzedu ziemskiego nosi się już z zamiarem 
i przygotownie się do budowy domu w Dębicy. 

STAPIŃSZCZYCY HANDLUJĄ. Syn 4 posła 
Krempy sprzedsł 1 wagon szleji. marki niemieckiej, 
(kompletna przaż na konia) Andrzejowi Myczkow- 
skiemu z Nowego Sącza który w przejeździe po róż- 
nych miasteczkach  odspreedawał różnym kupcom 
powyższy towar. Śzleje powyższe, jak Myezkowski 
Andrzej opowiadał. miały pochodzić z magazynów 
demohilizacrinych. Świadkiem powyższej sprawy jest 
Jaa Steinhof z Nowego Racza. Zapytuiemy Wysoki 
Sejm. dlaczego tego rodzaju rzeczy pochodzenia naj- 
prawdopodobnicj z towaru domohilizaeyjnogo nie do- 
stały sią w rece włościan na kresach Inh małorolnych 
miszczonych inwazją beiszewicką? Dlaczego posel 
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Krempa i synowie handłują towarami demobilizacyj- 
rymi I w jaki sposób syn posła Krempy przyrzedł 
w posiadanie tak cennego i poszukiwancgo matec'ału, 
Bakot, 

SKŁADKI NA POGORZELCÓW W WAŁ. RU- 
DZIE na ręce ks. Wład. Mendrali w Zabawie złożyli 
ofiary: Ks. Ignacy Chmura z Jastrząbki nowej 200 
Mkp. i 2 kor. duńskie, ks. Jan Zachara, katecheta 
w Dąbrowie Mkp. 300, ks. Roman Mazur z Brzoska cd. 
N. N. Mkp. 100, p. M Kraus, rauczycielka w Radło 
wie Mkp. 200, p. Adam Garbarz ze Żabna Mkp. 590, 
ks. J. Koza, prob. w Siedlcach, od parafian Mkp. 
1.500. — Razem Mkp. 4.000. —- Wszystkim szlachet 
nym ofiarodaweom serdeczne „Bóg zapłać”! 


P. WITOS I REFORMA ROLNA. „Gazelą Pe- 

ranna" zamieszcza następującą notatką  „Kurjera 
Częstochowskiego": 
_ „Słyszuliśmy, że p. Witos zainteresował sią je- 
danym z piękniojszych majątków w okolicy naszegu 
miasta. Majątek ten miał być rozparcelowany, je- 
dnak upatrzony został jako rzecz do nabycia dia p. 
Witosa“, 

Gdyby informacji tej nie zaprzaczono, micelibyśmyj 
przed sobą ładny objaw ludowej „rorormy rolnej”. 

„PRZYJACIEL LUDU, Czasopismo „Przemysł 
i handel” w ostatnim zeszycie donosi, że poseł J. Sta- 
piński nabył kopalnię „Niepcdleglość* w Łękach 
w powiecie krośnieńskim. 

Z powodu tej informacji „Gazeta Warsz.” czyni 
następującą uwagę: 

„Zmawcy szacują ten wydatek p. Stapińskiego ng 
klkaset milionów marek, Można się dorebić na poli- 
tyce chłopskiej, Współzawodnietwo posłów ludowych 
w robieniu majątków staje się już popisem sporto- 
wym*, 

JAK WYGLĄDA ŻYCIE BEZ BOGA. Przed ki- 
ku dnam: rozegrał się w Krzeszowieach dramat mi- 
keny. którego epilogiem była śmierć jednego z bo- 
haterów. Nd iiuższego czasu o względy żony właś 'i- 
ciela restauracji w rynku w Krzeszowicach, nisias 
kiego QCświęcimskiego. ubiegało się dwóch mężczyzn: 
Jaśko, wachmisrz żandarmerji i Steiner, siorżum 5. 
bryg. jazdy, stacjonowanej w tem miasteczku. Na- 
detna ies'auratorowa Bronisława. wołała Jiske. eo 
rywala doprowadzało do rozpaczy i na tem tle przy< 
chodziło często do scysji między Oświerimską a Stci- 
nerem. 

Dnia 24 sierpnia popoł poszła p. O. do lasu tu 
spacer wraz z JaśkĄ, Dowiedział się o tem rywal, 
wziął rewolwer i pobiegł do lasn. Tam 15 razy strze- 
li}? w stronę znikającej w gąszczach pary. Chyhił je« 


„dnak, kochankowie zaś przekradlszy się inną stron% 


lasu do miasta, wrócili do domu. O godzinie 11 w 
nocy zjawił się Steiner w restauracji Oświęcimskich: 
uzbrojony w 7 granatów ręcznych Za lada stała pa- 
ni O. Steiner zamieniwszy z nią kilka słów, rzucił 
na nią granatem. Nastąpił wybuch, skutkiem którego 
on i ona upadii na ziemię Na detonację zbiegli sią 
goście bawiący w restauracji. Ujrzeli oni straszny wi- 
dok. W kaiuży krwi wiła się Oświęcimska, a obok 
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niej leżał trup Steinera. Lada szynkowa i Ściana zo- 
stały zdemolowane i obryzgane krwią. 

Zbrodnia wywarła w Krzeszowicach wielkie wra- 
ženio. Lokal, w którym rozegrał się dramat, obsta- 
wiło wojsko. 

ILU JEST INWALIDÓW PO OSTATNIEJ WOJ- 
NIE? Międzynarodowy Sekretarjat Pracy podaje 
damo statystyczne odnośnie do ilości inwalidów wo- 
jennych w 12 krajach walaacych w ostatniej wszech- 
Światowej wojnie. Ogólna ich ilość dosięga 6 miljo- 
nów. z tego przypada ma kraje: 

Francja 1.500.000, Niomcy  1,400.000, 


Anglja 
1.170.000, Wiochy 570000, Polska 520 000, 


Stany 


Zjednoczone 246.000. Czecho-Słowacja 175.000, Ser- 


iko-Kroacja 104.000, Kanada 88.000, Rumunja 84.000, 
Bolgja 40.000, — Śekretarjat niędzynarodowy zwraca 
uwagę na trudności znalezienia pracy dla inwalidów. 
We Frareji na 1 i pół mail. inwalidów, pomimo prawa 
wydanogo w 1916 r., zastrzegającego posady wraca- 
Jtcym z wejny, zaledwie 16.000 inwalidów w ciągu 
iat 4 znalazło pracę, czyli 1 na 100. 

JCIEC KAPŁARSTWO, SYN TONZURĘ. W Pa- 
ryżu pulkownik Rollin, wybitny oficer artylerji, po 
zawarciu pokoju opuścił armię i wstąpił do semi- 
marjum dla ukończenia studji duchownych. Po wy- 
świceawiu odprawił pierwszą Mszę św. w katedrze 
w Montauban. Nowo wyświęcony kapłan jest wdow- 
ccm i cjeem dziesięciorga dzieci. Jeden z jego synów 
tego samego dnia, w którym oiciee odprawił pierwszą 
Aiszę św., otrzymał tonsurę. 

FALA SAMOBÓJSTW ZALEWA STANY ZJE- 
DNOCZONE. Tala samobójstw przepłynęja po Stanach 
fjedncczonych od pierwszego stycznia, jak oświad- 
czył Dr. Harry M. Warren, prozes Stowarzyszenia 
„Sawe-A-Li je >. 

W sześciu pierwszych miesiącach b. r., powiada 
doktór, doniesiono nam o (.500  samobójstwach, 
a których 4.527 przypada na mężczyzn, a 1798 na nie- 
wiasty. W tym samym czasie zeszłego roku było ga» 
mobójstw 2771 w calych Stanach Zjednoczonych — 
1.510 meżczyzn, 961 niewiast; przyrost jak widać 
bardzo wielki, przerażujący. 

Najbołeśniej uderza w tym spisie samobójstw ta 
okoliczność, że, kiedy w 1920 raku liczba samobtjstw 
między dziećmi w pierwszych sześciu miesiącach 225, 
w tym roku wyniosła 507, t. i. 214 chłopców, a 298 
dziewczęta. Dziewczęta odbicrały sobie życie przewa- 
tnie trucizną, chlopcy przeważrie zastrzelali się. Ra- 
Port powiada: „Najwięcej należy uhołewać nad tem, 
Że wiola rodziców bardzo mało dbają o przyszłość 
śwych dzieci“. 

Wiele dzieci odbierało sobi» życie z powodu zlego 
wypadku egzaminów, a nawet ze strachu przed cgza- 
Minom. 

Liga „Savea-Lif" wydała z tego powodu nastę- 
pującą odezwę: 

„Odwołujemy się, powiada raport, do rodziców 
nauczycieli, aby pouczali dzieci, że życie jest rzeczą 
więtą, której marnować i niszczyć mie należy. by 
bstrzegali dzieci przed czytanem romansów i tanich 
Oszur, w. których dzieci uczą się niezadowolenia ze 
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swego lub swych rodziców położenia i powodzenia 
Odzywamy się do duchownych, aby od czasu do czsu 
dowodzili na kazaniach, jak wielką zbrodnią fest gae 
mobójstwo. — Wzywamy prawodawców, by postarali 
się o prawa uirndniające nabycie trucizn i patnej 
bromi. Wreszcie zapruszamy wszystkich przyjaciół 
ludzkości, by wstępowali do naszej Ligi i tym sposo- 
bem pomagali nam ratować tysiące żywotów ludz- 
kich co roku. Nigdy może nie byla potrzeba czynie- 
pia tego tak wielka jak obecnie, 

NIE WSZĘDZIE TAK, JAK U NAS. Biskup z 
Dijon, Mgr. Lavdrieux, który z msją gen. Kayo'le'a 
zwiedził świeżo Kanadę, w artykule ogłoszonym 
przoz paryski „Matin“ tak charaktoryzuje ten kraj 
ua prawdę katolicki: 

„Nad brzegami rzeki św. Wawrzyńea widzieliśmy, 
nie tak, jak gdzieindziej, chrześcijan, lecz lud chrze- 
ścijański i tam dopiero zrozumieliśmy, do jakiego sto- 
pnia prawa religji są prawami socjalnemi.. Lud sta- 
nowi tam calość z duchowieństwem. Niema tam pra- 


-wie szynków, więzienia są próżne, ale kościoiy peito. 


Kardynał Begin twierdzi, że w Ksnadzie możnaty 
na pulcach zliczyć katol'ków niepraktykujncych... 
Kanadyńczycy wiedzą dobrze, co sią u nas dzicje, 
ale va chwilę nie zwą pili o seren Francji, Z radości 
powitali podjęle stosunków z Watykanem, a z wiel- 
kim zadowolenicra przyjęli do wiadomości fakt, i% 
rząd francuski uważnł za stosowne przydzielić do 
misji przez siebie wysianej, jednego z biskupów”. 

MURZYNKA DOKTOREM FILOZGEJL Z Fila. 
deliji donoszą, że pewna murzynka mloda otrzymała 
na uniwersytecie w Pensyłwanji tytuł doktora filo- 
zofji Jest ona zapewne pierwszą kobietą czarnej 
rasy, która nistylko w 5 rh Zjednoczonych, ale 
wagóla, uzyskała stepioń ahiruem cki Jest córzą 
pierwszego murzyna, który na wydziale prawa uniw, 
w Pensylwauji otrzymał stopień doktora. jak rów- 
nież siostrzenicą piorwszego murzyna, zatwierdzonego 
na tymże uniwersytecie praktycznego lekarza, 

KOBIETY MEKSYKAŃSKIE, Meksyk iest li ra- 
jom dla żen, czy dla mężów, to pytanie nie zostało 
jeszezo rozstrzygnięte, może jo rozstrzygną nasi czy- 
telnicy, — Otóż w Meksyku mężczyźni ani na krok 
nio ruszają się bez żon, nawet w pociągach maszyni 
stom i palaczom towarzyszą Żony, gotują dla nich 
jedzenie, a w racie sporu lub zatargu stają w ich œ 
bronie, walczące pięściami i zębami. Każdy żołnierz 
prowadzi ze sobą „Żotnierkę”. Tioktórzy dowódcy 
wojsk meksykańskich usiłowali zwyczaj ten wyrugo- 
wać, alo wojsko meksykańskie nie posiada ani 
służhy żywnościowej. ani sanitarnej I bez kobiet o- 
bejść się nie może. wołnierki wyprzedzają żołnierzy, 
aby na miejscach posteju przygotować dla nich poży- 
wienie. Podobno okoliczni włościania obawiają się ich 
bardziej aniżoli mążczyzn, bo tam, gdzie one przejdą, 
nio zostaje ani jeden owoc na drzewie, ani jedno 
warzywo w ogrodzie. Przed Tozpoczęciem bitwy, 
w której czasem same biorą udział, żołniorki zajmują 
sią handlem i wymieniają między sobą produkty ży- 
wności 1 fona niczbędne przedmioty codziennego 
użytku, 


Té 


Od Auministracji. 


Uprasza się uprzejmie P, T. Odbiorców i C€zy- 
łelników „Ludu Katolickiego“, by zechcieli la- 
skuwig oznaczyć na czekach i przekazach za co 
wymienioną na czeku czy na przekazie kwotę 
wypłacają — wy na prenumeratę (gazety) czy za 
broszury, czy na fundusz prasowy, cy na fundusz 
organizacyjny. 

_ Prosimy także o łaskawe zaznaczenie na zwro- 
łach komu należy je odpisać. — Upraszamy 0 Wy- 
równanie zaległej prenumeraty. 


Amor Ë SAYER 


f Skąd wracasz? 
— Z Anglji. 
e No i jakże cię tam przyjmowano? 
-— Wspaniale, bo powiedziałem, że jostem calon- 
Kiem warszawskiej „mniejszości narodowej”. 
(„Mucha'). 


w PREJ PEM 
Qdpow 

Andrzej Łabuz, Uście Solne. Artykuł wasz „W górą 
Ferca jest b. piekny, ładne wydaje świadectwo o wa- 
szych katoliekieh przekoweniach, ale do druku w ta- 
kiej formie się nie nadaje. Kazimierz Rowaszewski, 
Płock, Wiersz nie nadaje się do druku. Frosimy 6 ko- 
respondencje prozą, 

Gdpewiedzi Admiaistracji, 

Antoni Kotschy, Dororów. Zalega Pan z preni- 
merat} za ML i IV. kwartal b. r. 220 Mk. Eiżbieta 
Klimczakówna, Biała. Pieniądze otrzymaliśmy — 
dziekujemy. Jadwiga kr. Korytowska-Narcl, Rachu- 
mek wyrównany do II. kwartału b. r. Leopold 
Wolf, Dziestrzyk Kołowiecki, Do II. kwartału należy 
się dopłata 20 Mk. Ks. Józef M Pleśna. Pre- 
numerata wyrównana do końca b. r. S. Domini- 
kanki, Tyczyw. Pieniądze odebraliśmy. "Bóg zapiać'”, 
Wyrównane do końca b. r. Sylwester Dudko, Krzynki, 
fPronumera'a zapłacona do końca III. kwartału. — 
Hena Zie nLówna, Kalembina, List Pani w sprawie 
nisrogularnezo0 doręczania gazety przesłaliśmy do 


krak. Dyrekcji pocztowej. — Władysław Kacanik. 
rzestyśi. Durdzo prosimy o korespondencje. Numer 
wysyłamy. 


i | Ooo Gowaw BUSE Z ra mr ne PSJ tI zed PALM AOACJAA zde 
ża dział egioszeń Retakcia nio przyjimejo 
edgowiedzialneści, 
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KARTĘ ZWOLNIENIA Lud = Czarnezkiego zgu- 
biona w r. 1520 unieważnia sią. 


EO A KEANE OWY DEZEETK RI TO A 
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p a B 
brzytwy angielskie 
nadzwyczajnej dobroci, do golenia po 1000 Mk. sztu- 
ka, za tuzin 10.600 Mk. od 2 tuzinów i wyżej liczę 
hurtonie po 8.000 Mk., — ze stali zwykłej po 700 Mk. 
tuzin po 6.000 Mk. w każdej ilości dostarczam po- 
cztą. Na zamówienie wysyłać zadatek lub całą nale- 
ży:ość. — Koszta przesyłki sam ponoszę, gwarancja 
tylko za brzytwy zo stali angielskiej. — Także otwar- 
to eksport materji łakciowoj, tylko hurtownie, Wy- 
sylam różno naczynia kuchenne i gospodarcze, żela- 
za do plugów, łopaty siekiery, kosy. Przyjmuję w zi- 
mie na wyroby sierpów wadług formy z papieru na- 
deslanej. — Na każde życzenie służę ofertą darem. 
Adres firmy: STEFAN DĘBUSZCZAK, 
Fabryka, skład kos i różnych towarów 

w Doiinie koło Stryja, Maiopołska. 


pe GZ; 


+ M EEEE, NOWEJ LECZ 


SARA 


w powiecie Mo ośeiska folwark 64 morgowy 
czaracziem, częściowo budynki, 8 krowy, 2 konie, ob- 
siewy, cena po 170 dolarów za mórg. 

W pow. Lisko 8 mg., wiejskie gospodarstwo z budyn- 
kiem, cena 2400 dolagów. 

W pow. Sanok folwark 112 mg. z nowymi budynka- 
ui, inwentarzem, obsiewami, cena po 170 dolarów 
za mórg. 

Zgłosić sią pod adrosem: Dr. Jan Dziurzyński, Lwów 
plac Beznardyński boś. 


BACZNOŚĆ AMERYKANIE! Sprzedam z powodi 

wyjazdu. gospodarstwo 10 morgowe, ziemia I. kl. 12 

szluk żywego SE ze wszystkimi zbiorami 

i z zabudowamiem, 5 klm. od Tarnowa, kościół i szko- 

ła w miejscu, bliższa wiadomość: Tarnów, Ogrodo- 
wa nr. n 8. 


7 t 1: mr M.) 
Gospodarstwo Il-morgowe 
2 mile ed Krakowa przy gościńcu o bardzo 
dobrej glebie sprzedam wraz z dobrze ren- 
tującym się sklepem, domem mieszkalnym 
o 5 pokojach, budynkami gospodarczymi, 
inwentarzem żywym, martwym, i obsiewami 

- za cenę 4000 dolarów. 
Zglosić się pod adresem: Dr. Dziurzyński 
Lwów, PR Bernardyński |, 11. 


AE" 


BARR 


09 dolarów 


sprzedam w Pounneńskieom realność (dom o 6 poko- 
jach, 2 kuchnie, stodoła, 4 chlewki, wszystko murowane 
8 drzew owocowych w ogrodzie i 4 morgi raza 1-szej 
klasy) Baniazść jest sołażera w mieścia po” 
wiatzwam, stacia kosz, na miefzckiu.; 60 min 
rogi koleją do Poznania. 
Zutsozząmia de Administra „Ludu Katstekizyo 
Kraków, Św. Filipa L 11. (Dolączyć marko na odpowiedź) 


| CPEEE PWZ TA URADOWEKYNZZA 
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NT EE ŻA ATY ' MŁODZIENIEC, rzemieślnik, mający początki gry na 
X i LAST organach, poszukuje posady u którego z P. T. orga» 


dla chłopców pracujących w przemyśle otwarto nistów dla dokończenia nauki. Zgłoszenia do Admi- 


w Nowym Sączu. Wiadomości o warunkach przy- nistracji „Ludu katol“. 
jęcia udziela: „Tania kuchnia katolicka“ obok z w 


kościoła parat. w Nowym Sączu. 


í 
mam many ae | | NAKŁADOWA KSIEGARNIA 
p najlepszej jakości i w każdej ilości ; : PEEV A D YEN PISZA 


1 zaraz tio natycia ' E aoo y Tarnowie SR 
w cegielni T. LESIAKA i i Roza AKT AĄ 


ZEE DRZE KA | 


i wiada urzaimie, że świeżo 
„i w Pasiece Gtfinowskiej na Bugaju i Zawiadamia uprzejmie, i 


opuściiy prasę książki: 
DEN D CRO KW ESE AZ SUS CRY DADA 
= EA MMA NM „Najnowsza gospaderka w pasota“, z ilustra- 


~j æ cjami, Józefa Lorenza, prezesa Zwią- 
7 j zku poon» Tow. pszczelarskie w Krako- 
AR A wie, zawierające najważmejsze 1 najno- 

a > -a Y wsze, na Ż- ioletniej pracy I doświad 


czeniu oparte wskazówki, jak należy 
; R a z : obecnie hodować pszczoły i ogólną Rrącę 
otrzymać można za dostarczony surowiec w pasiece ma. | Mad 480 Mk. 
(skóry bydięce, cielęce i t. dð | Wróżky z rąk, saów, kart, pisma, planet I Ł p. 
4 = | jako zatawa towaryske, A. Pismowa, 
Fabryka SKER wydanie drugie, powiększone i Roa "= 
Ta waT L awa Monok e 8/6 A AE: LO 
z BRACH BZECGWSKIA I SKA: | | 
w Tarnowiec. 


ZEE R PECO T 
PAEA mn ą 


Przykywajcie licznie ma I-sze Miyiicyrasowwwe 


ARG WLR 


WE LWOWIE . 
od 25. wrześńia do 5. paźedziewnika 19240. 


gdzie nadarza się najkorzystniejsza sposobność do zaopatrzenia się we wszystko, co rol- 
nikowi potrzebne, 


Legiłymacye uczestnictwa wydają: 


i W KRAKOWIE: W OŚWIĘCIMIU: 

i Biuro Targów Wschadnich, Długa 1. i GI 
Związek Handl. Przem., Dunajewskiego APP; FOT Z ać 4 
Biuro Reklamy „Prasa“, Karmelicka 16. W BRZEWORSIKU: | 
Poiski Glob, Potockiego 3. Polski Glob, 


W SZCZAROWEJ 
Polski Glob. 
UWAGA: Na Targach Wschodnich odbędzie się pierwszy międzynarodowy konkurs orki 
parowej i motorowej i aemmonsirowanie narzędzi, i maszyn rolaiczych. 
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- 16 YLUD KATOLICKI" Nr. B7 z d. 11 wrzaćnia 1021 r. 


| KARTĘ DEMOBILIZACYJNĄ zgubioną w Starym 
Sączu unieważnia Józet Majewski Sap. 5 Baonu, 
Kraków. 
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ważne ula Amerykanów! 


Poważna firma przemysłowa w Poznaniu, da- 

jaca znpełrą gwarerancją pownaśc, zamierza poży- 

Czyć za opiatą odsetek znaczriejszą ilość dolarów 

w parijzań nia niżej tysiąca w goiuwca lub czskech 

na czas najmniej jednego rosu, celem zukapu 
maszyn. 

Pożyczkę zwróci się w dolarach, procenty opla- 
cać się bę lzie lakźe w dolerach. 
Korzystna spsscbasść maeszczonia dsierów baz zmiany 
na iang waiata dla tych, którzy nie chcą jeszcze 
zamieniać dolarów. 

Zgłoszenia piśm emne z podaniem ilości dolarów 
praz wysokości żądanego proccniu uprasza się 
pod Nr. 5081 — do 
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DOM ROLNICZY 
lasiopsiwo Proścejowakiej Fabyui Mawn Reimicye m 
Eo WEICHTERLEGƏ s 
NOWY SĄCZ — ul. Hzitmanowej L. 1. u 
nnyrzeciw sądu mm | 


| 
a poleca: Kieraty kryte 112 kouna Wicnteriepo 77.1. 
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Młecarnie kieratowe z wytrzą aczami i sitem nakół- ia 
kach przewozowych, słynne 1 M. R, 18, Wicnterie- 4 
go. Miocarnie ręczne Le M. K. Wichieriego. — Pizy- eù 
stawki uniwersalne, — Kompletno gaimtury piu- © 
carniane x pasami skórzanemi Wichterlugo. — 3 
Młynzi do czyszczenia zboża krajowe. — Sicczkar= 


: m 

ED FA M POLNE., NSE. FR. nie tęczne i kiera owe. a 

DE TIN RIT RT a E UWAGA: Cenników nie wysyłamy. Zaraz zamówić I zada- 29 

i Ę EE) is RiT ndoana b da y tkować, bo zapisy na wyczerpiuniu. 4 
Rz i Sry 75 g | cnsoci? 
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„” $ WAŻIIE dia P.T. ROLNIKÓW, WŁAŚCICIEL! ZIEMSKICH oraz PRZEDSIĘBIORSTW wiźitca., * 
. .. 


FIRMA A BOD UCH ZYWIES, RYXEKX L. 22. 
z g i A p i? A 2) i Ę J 
PROTOKULOWAWA Ao iA MAŁOPOLSKA 
polaca ze swych składów w miarę zap?sów (ylko wagonowo posvlki na nadchodzący sezon jesienny. 
ó dziea nawozów sztucznych: 1. Superfosfat kostny, mączktę kościaną, siarczan amonowy, tnomasyuą 
oryżginsłną, Zużle Marlina, sole polarowe wysoko procentowe, kajnit, wapno nawozowe. 
2.Producty rolne: ziemniaki z ostawiego zbioru rychliki, późniejsze, pasza kukurudzana, groch, fasola, 
i vszelkia zboża, kióre są we walnym handlu. f 
| 3. Dział narzędyi rolniczych: Prowsdzone pod fachowsm kierownjelwem, wszelkie alepszone maszyny 
i nwzędzia rolniczo, źniwiarki wiązałki, kosiarki, miocarnie ręczne i kieratowe z przyrządami czyśc= 
częcejmi, ula małych gospodarstw, ułocaras z unirersalnemi przyrządami, Sieczkarnie ręczne i kie- 
ratowe. kieraly kryte jedno j Owukonne. Mtynki da czysczenia zboła, 
4. Dział budowlany: Najlepszej jakośgi dachówkę ogniotrwałą, ASOT, WIEK, ZENIT, zamawiającym 
wysylam na żądanie lachowveh pokrywaczy, wapno budowlane, cement portlandzki, 
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+", Dostawę usuiecznia się odwrotnie tylko hurtownie, Chrześcijańskim Spółkom, Kosperaty wom, Kólkom „smr 
j iie Rolniczym oraz wprost producentom, przy większych zamówieniach umówiony rabat, ROK 
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= Cześć i podzieka | 


n SSJ = I a f] f] m ra „ | A m. n > 
ludowi polskiemu mieiskismu i wieiskliemul | 


Od czasu światowej wojny nastały ciężkie czəsy dla przemysła Bihutex 4 Tutek cygaretowych, powstało 
bowiem wiele fabryk konkurencyjcych, wyrabiających bibniki i tulki i to nieraz najgorszego galunku, 
Ludziska lo kupowali i palili, bo ja nie moglem dla wszystkich nasiarczyć „POZUDKI*, I zdawałoby się, że 
w tem morzu konkureneji musi zginąć „Podudza Bałdnwskiego'. O nie! Prawdziwi bowiem znawcy dobroci 
„Poawudki” nie dag się zbałamucić, doskonale oni rozróżninją co dobre a co złe, dlatego leż wszędzie 
I zawsze żądają lvlko „Pokudzi Bsidewskisgs ~ Nie dawne to czasy, kiedy włościanin i robotnik topili 
wszelkia Kinbv, Grilony, Abadie, bo to były najgorszego gatunku wyroby wrogów naszych. Szli do celu 
łuwą | zwyszżyli, ba „Pobuuza Boldowskicga" w królkim czasie rczpowszechuiła sią po wszystkich wioskach, 
kopalniach i warsziałach, a i dziś mimo podjazdowej konkurencji powinna ona dla swych zalet być roz- 
powszectnieną w celej Polses. — A stanie się to tylko przez Wasi A więc do dzieła Przyjnciele moi — 
-aby „Pabuckać zawsze byla górąl ż 
| Wasz ziary przy jatezoa 


Mi W. BZŁOGWSKI, KRAKOW, UL. STAROWIŚLNA L. 28. 


Odpowiedzialny redaktor: Xu. Framaiszok Mirek, s Wydawea: Związek katolisza-ludowy. 
Gzeionkami drukarni „Glom Narodą' w Erakewię pod zarwadawm Basi, 
1 


